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Czy wiecie jakie mogą być książki? Mogą być bardzo grube (oba policzki mocno wypełnione 
powietrzem) lub bardzo cienkie (dziecko próbują wessać policzki, żeby jak najbardziej 
wyszczuplić twarz). Książki mogą być też dla dzieci albo dla dorosłych: te dla dzieci mają zwykle 
dużo obrazków i są w nich bajki (próbuje czubkiem języka narysować na podniebieniu obrazek
do książki dla dzieci), a książki dla dorosłych zwykle mają więcej literek do czytania 
(prezentowanie przygotowany ciąg samogłosek do odczytania, zwracanie uwagi na pracę warg
podczas wybrzmiewania kolejnych głosek). Wśród książek mamy też encyklopedie
– to takie książki, które zawierają dużo informacji. Są encyklopedie powszechne (ogólne) oraz 
encyklopedie tematyczne, np. encyklopedia zwierząt, w której możemy znaleźć informacje o 
koniach (dziecko kląska, jak konie), o dzikich zwierzętach (rozchyla wargi, szczerzą zęby i 
powarkują, jak dzikie zwierzę), o wężach (syczy, jak wąż, język pozostaje za dolnymi zębami), 
o zającach i królikach (robi ryjek, górne zęby masują dolną wargę) i o wszystkich innych 
zwierzętach. Niektórzy z was znają też książki naukowe – mogą to być książki o kosmosie: jest w 
nich niebo z gwiazdami (czubek języka przesuwa się po podniebieniu, następnie dziecko dotyka
punktów na podniebieniu, rysując gwiazdy), są różne planety (okrąża kilkakrotnie językiem 
wargi) i na pewno zdjęcia Ziemi wykonane w kosmosie. Ziemia wygląda na nich jak niebieska kula
(napełnia powietrzem policzki). Inne książki to albumy – te zawierają bardzo dużo zdjęć. 
Fotografowie i fotograficy, którzy mają specjalne aparaty z długimi obiektywami (dziecko wyciąga
wąskie wargi – ryjek – jak najdalej do przodu) robią zdjęcia miastom, budowlom, obrazom 
(pstryk – dziecko powtarza onomatopeję) i z takich zdjęć powstają książki zwane albumami. A ty
jakie książki najbardziej lubisz?


